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e  Ś r o d ę N r°’ U J .  1 1 . P a ź d z ie r n ik a  1320 .

W ia d o m o ści kraiow e.

Z e  Lw ow a . —  Jego  Cesarska Mość nay- 
yższą uchwałą swoią z  d. 20. Sierpnia raczył 
^ w y c z a y n e m u  Professorow i botaniki Erne- 

j ®vvi W  i t t m a  n o  wi we .L w o w i e ,  nadadz 
ytuł Galicyyskiego Stanowego Phytographa , 

Q to na przedstawienie W y d z ia łu  Stanowego 
al>cyyskiego i ze  względu iego znanych i 

' ,5szernych wiadomości w nauce- botaniki.

 ̂ Z  W iednia d. 2. Października. —  Listy  
j 5 * s z t u  z d. 28.' W rześnia  donoszą że  Nay- 
y S|)ieysi Cesarstwo Ich mość i i n-11 e wysokie Oso- 
J  tamże bawiące pożądanego doznaią zdrowia, 

'■t 24- rano byE N ayiaśn ieyszy  D w o r  na na- 
°żeństwie w kościele Uniwersytetu, poczem 
 ̂^Clf IY ni^i a rn  1  n irc-ju  P  n n n n c łn f l i a r i f l .  8 [itO “

Łjtzaszcz
■d Nayiaśuieyszy Pan posłuchania, 

j^cn iah i poźniey u N. Pani miało
przedstawionymi wielu Magnatów i De 

fetowanych z Komitatów. N. Pan od dawna 
zególniey łashawy,dla tego Królestwa raczył 

,'K te Depnlacyie; iak i dawnieysze zapew nić, 
przychylny będąc z oycowską. dobrocią do, 

*e§o Królestwa, utrzyma zawsze iego  Konsty- 
tljcyię , w zaufaniu pewnein , że  Naród W ę -  
6lerski dochowywać będzie  ciągle niezłomną 
f ł 2y.chylr^°‘'  m i.fn n tr  i offltnwnśr: do Osobvjy "j.cxiyinosc , wierność i gotowość do Osoby 

ayiaśnieyęzogo Pana i Jego Cesarskiego D o-
1 r j  1 . ■ 1 1   — J  T  ^  M «  G  /\  #. a  t»

■kife,
Z przedstawionych dotąd Jego  .Cesar- 

. . 1 Mci Deputacyy były  rinstępuiące z Ko- 
.jj/tatów ; C s o n g  r a d ,  W  e s z  p r e m  , I l o n t h ,  
pf uh l w  e i s e n b n r g , T o i n a ,  N e o g r a d ,  
h r s ó d , Ś z a b o l c s  
P l j n.  Sl y r m i e n ,  B i h  a,r.

Ib

S i i i i r e g h ,  Śzeui -

Resztę czasu dnia poprzedzaiącego iak i 
puego poświęcił N. Pan sprawom-Państwa. 
^ powodu deszczu, który padał od d. 21. 

^ 24. n ieustann ie, zawieszono popisy
j l°ysLii i- rozłożono ie po fe s ia A  okolicznych 
Sce « 2- t n  i B u d y  iak o też po. przedmi - 
? lsch tychże miast.- W c z o r r "  miały woyska 
tn,0‘VU wyruszyć- i zacząc popisy ! skorp, do- 
^ ° l i  pogoda przedsięw zięte  będą wielkie o- 

oty woyska.

W  i  a g o  m o ś c i  

P o r t u g a l i i a  B r a z y l i i a  i  A l g a r b i i a

z a g-r a  n i  c  z  a  e.

Okręt przybyły  do I n g l i i  W d .  i 5 . 
W rześnia  przywiózł" wiadomości z O p o r t o  
dochodzące do d. 3 .. t. m. Gazeta K u r y  j e r  
ł  d. i§ .  udziela w ley mierze co następnie : 
„O k rę t  R i t e  przybyły  z O p o r t o ,  p rzy w ió z ł  
wiadomość z tego miasta dochodzącą do d. 3.. 
t- m. Odezwa wydana przez Hrabiego A m a- 
r a n t e . będącegę. na czele  Booo  ludzi sprawiła 
mocne wrażenie na rokoszanach , Hrabia o g ło ­
sił się za istniejącym porządkiem rżeczy  ; wy- 
padeh ten iest rzeczywisty. , czytamy w ie le  l i-  
*tósv toż samo potw ierdzających. O dezw a owa 
wydana przez niego za istniejącym porządkiem, 
napisana ie s t  iędrnię a list pisany z  Ó p o r ­
t o  wyraża z tego psw odli wielką o b a w ę , po­
większającą się. p rze z  to-j iż  do wieczora d. 
2. t. m. nie było żadnych pomyślnych wiado­
mości z L i z b o n y  dla rewolucyi, Mowiono- 
p o w s z e c h n ie ,  że mieszkańcy Stolicy n ie s p r z y -  
iaią zamierzoney odmianie.“

T aż  Gazeta R u r  y i e r  z d. 14. zawiera w iele  
odezw  Junty rew olucyyney w O p o r t o .  O d e ­
zw y te potwięrdzaią , iż  pomimo P ro w in cyi  
E  n t r e JYLi nh o e D d u r o  żadne miasto nie- 
miało ieszczę udziału do powstania i nie pose- 
łano aaressów i Deputowanych do O p o r t o .  
Pow stanie w O p o r t o  ma bydź dziełem 7 do 
8' osób na których czele  stanął Pułkow nik S e- 
p a l v e d a .  Dziennik narodowy- wychodzący w 
O p o r t o  ii wata go  za współ obiegającego sie 
z Q u i r o g ą  i P e p e m .  P ułkow n ik  ten p o ­
chodzi iak zapewnia K u r y i e r  z rodziny szis- 
chetney w Prow in cyi T r a  s - o s -  M o ii t es^ 
oyciec  iego otrzymał od Króla tytuł V ice-  
Hrafaiego za u słu gi 'czyn io n e p rzez  niego pod­
czas wkroczenia Francuzów , tytuł t< p rze ­
szedł po śmierci o jc a  na starszego brała P u ł­
kownika.

Oto iest zupełna treść odezw y Rejenoyi 
Królestwa zawiadauriaiącey o z w o ł a n i u  Sta-; 
nów .((E ftes)  ; „P o rtu g alczyc y  1 Gubernatoro­
w ie  K ró le s tw a , przekonani © groź a ceru nie-



ż e z p le c z e ń s lw le , na które wystawiony icst 
Naród .i Monarchiia , gdyby  trwać miałb dłu- 
i c y  lenie się zrządzone p rzez  powstanie w 
J  p o r t  o ,  na mocy danych sobie prawnie u- 
m ocowań dla w ażnych wypadków i po zasią- 
gniehiu  zdania wielu  członków Rady Iłrólew- 
skiey p o s t a n o w i l i  Z w o ł a ć S t a n  y ( Cortes) 
i  natychmiast mianować Kommissyię, która za 
trudni się niezw locznem  zwołaniem pomienio 
nego  Zgrom adzenia."

‘ „G ubernatorow ie  P o r t u g a l i i  sa d zą ,  iż  
środek ten stwierdzający oczywiście postano, 
w ien ie ,  wysłucLania próśb i życzeń Ludu, zgro­
madzi c a ły  .Naród do iednego prawnego i po- 
■w&echnęgo celu i że  wszystkie hlassy społe­
czeństwa' uznaią potrzeby zachowania zgody 
dla oddalenia z łego  z nierządu w oyny domowey 
w ypływ ającego  a może i upadku M onarchii." 
L i  z b p n a w Pałacu Rządowym  l . W rześnia  1820. 
(Podpis.)  Kardynał Patryiarcha , Margrabia de 
B e r  b a , Hrabia de P e n  i c h e  , Hrabią de 
F  e r  i  a ,  Antonio G o i n e z  R i b e i r o . 11

H i s z p a n i i  a.
P o d łu g  listu odebranego z  M a  d r y t u  pod 

d. 7. W rześnia  umieszczonym w Dzienniku 
Frankfórtshim , miasto wspomnione zamknięte 
n iejako było  dnia tego rano p rzez '  woysko, 
stoiące pod bronią na -wszystkich ulicach a 
s z czegó ln iey  na placach publicznych. Środek 
len miał bydź nakazany przez Stany ( Cortes), 
aby b ezp ieczn ie  roztrząsnąć. mogły p rze ło że ­
n ie  , maiące zamiar usunienia dwóch artyku­
łó w  K onstytucji.

P o d łu g  listu z  M a d r y t u  z  d. 9. W sześ-  
nia Jenerał R i e g o  hdał się na sw oie  now e 
p rzeznaczenie. W  ostatnich dwóch norach 
p rzed  iego  odjazdem podw oione b y ły  straże 
a Dbadwa kluby bardziey iok kiedy uważane. 
D nia  5 . wieczorem zebrało się mnóstwo ludu 
przed pałacem, pod czas gdy Król zw yk ł w y ­
c h o d z i ć ,  wołaiąceg;0 : N iech  ży ie  Król! precz 
z  Traga la perro  (z ostatnieini strofami wspoin- 
n ion ey  pieśni, która' była powodem do. ro z ru ­
chów  w teatrze Xiążęcyin na d. 3 . a które 
zn aczyły  nieiako: zchw yć to psi ej); Króla i In­
fanta D on Ca r l - o s  przywitano, okrzykami. Ła­
tw o  przekonać się można b y ł o ,  że  lud  zmor­
dow any gwałtownóściami klubu oburzył  zu ­
chwałością R i e g a  i  stronnictwa l u d z i , którzy 
n ie  przestawali 'powtarzać często, pod oknami 
pałacu pieśni. R z ąd  umyśłn‘e obrażaiącey. W  
O g ó l n o ś c i  uważali z  pociechą prawi przy jacie­
l e  O y c z y z n y ,  iż  - lud Kastylyyski od irzasu 
przybycia^ R i e g a  nie okazał swego ud z łu 
fo uczt Ma n ieg o  d aw an ych , i okazał iaw-

n ie  i ab d alece  nienawidzi tych wszyslk-® 
zb ytk ó w  do których owe i t c z t y  b y ł y  powode**1'
W ie c z ó r  d. 6. by ł  ieszcze burzliw y  ; dwa.pt5 
ciw ne sobie stronnictwa zebrały  się przed p® 
łacem. Królewskie stoiące pod bramą na wiej" 
kich wschodach, wolało: N iech ży ie  Króli, p" 
beraliści odpowiadali na p lacu: N iech ży*e 
Fonstytucyia I N iech żyie  Król Konstytucyjni 
i H i  e g o  l którego mienili bydź swoim os^o- 
budzicielem  i żądali iego o d w o ła n ia ,  dop*er° 
z e  zmrokiem mocne patrole rozpędziły  ten ił****! 
ludu będącego blisko pałacu-; niechętni uda** 
się z zapalonemi pochodniami do zgromadź6*1 
p a try io ty czn yc h , z wściekłością trudną do od­
dania ponowili  krzyk swoy przeciw ko Rządo**1' 
nawet przeciw ko Stanom ( Cortes) żądaiąc od­
wołania PM e g a  i ~na domie pierw szego  UrzO' 
dnika wywarli b u rzycie le  swoią wściekłoś6. 
Z e  wszystkich stron słyszeć się dawały w ier' 
sze okazuiące w ybór stronnictwa, a do® 0 
mało nie został zapalony, gdyby oddział iazdj’ 
póstawiony n ie d a le k o , nie by ł  wstrzymy*'1 
w ś c ie k ły c h ,  dopoki się sami nie rozeszli.

K o n s t y t u c y i o n i s t a umieszcza dodał' 
kow o przedstawienie woyska będącego iia 
spie L e o n a  do Stanów {Cortes) nierównie ok- 
szernieysze i m ocnieyszeiak ich Jenerałów. Te*f 
następuiący objaśnia uprzednie  wypadki : 
mieście ninieyszem ( S a n  F e r n a n d o )  z vro|* 
ludu ustanowiona Junta, na wniesienie Offic6' 
rów  woyska i z wdzięczności ku oswobodzici®' 
lom swoim mianowała pięciu  swoich dowodu* 
ców Jen erałam i: R i ' e g O ,  Q u i r o g ę ,  0 ’ D®'
I i ,  B a n n o s  i A r c e  A q u ć r o   Król p0”
tw ierdził  te mianowania Junty  "

W szystk ie  g a z e t y  Hiszpańskie nsksrz-'11? 
się nad upadkiem dochodów krajowych ; Koi*' 
s t y  t u c y  i o n i  s t  a z d. 2q. z. in. wyraża -; R ° 2' 
szerzone tayny handel, .czyli przemycanie 
wadzone po wszystkich brzegach i granica*5*1 
iest przyczyną w ie lkiego  z łe g o ;  demorali40' 
ie  on lud; wycieńcza skarb, zagraża pub|icz**e" 
mu zdrowiu"; powstaie na W ła d z ę  kraio«ve' 
n iszczy  h a n d e l,  bu rzy  fabryki zmnieysza ro*" 
n ictwo i t. d ."

Dziennik: M i s c e l a n e a  z d. 26. Sierp*1-1*1 
zawiera następującą listę, aresztowanych c z l0*** 
ków Junty Apostolskiey w P  o r  t u g  a 1 i i ,  na 
danie sprawuiącego tamże inseresa Hiszp*’*1* 
s lu e : D. Manuel C h a ń t r e ,  Kanonik i za.w***” 
dowca szpitalu S a n t i a g o ;  Do mi n i k a . * * '  
F r a n  c i s z k n  n;  Don Santiago Giamin B 1 ®*** 
c o .  Kanonik i R ek tor  Uniwersytetu w S a n 1' 
i a g o ;  P roboszcz S, Krystyny z B a i l u g f '  
D. Manuel M a r i a  A b a l l e ;  D. Roque Mar** 
M o s q u e r a ;  P roboszcz S- W jc e n te g o  z 1 -
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j> S’ Juan R.ancor B a r c i  a ,  lekarz zw an y 
Corpn.ei11 z S a n  F o n n n i ,  i  D , Tomas Bian- 

pC e r o n ’ kapitan M ilicyi z  T u y .
Si pdług Dziennika M i  s c e l a  n ea z d. 27. 
Port^n*a’ in*8Sto M a h o ń ,  chce mieć wolny 

’ Co tym b i ło b y  potrzebnieysze, iż  w.tamecz- 
■ porcie iest tylko ieden szpital Hiszpański 
<BrfaraZa âtw0 wkraść może p rzez  petaie- 

le prowadzony handel. ■ -r 
 ̂ Tenże sam Dziennik donosi z G r a n a d y  

lv‘. 8°- t. m. : Tam eczny Jeneralny Kapitan za- 
'^domiony , iż  w M a l a d z e  w ie le  osób nie-' 
hoila wrzaskliwa w nocy muzyka; wydał 
ecenie dó Ajuntawiento (M a g is t ra to w i) ,  

Up?, Zap ob ieg ł  tahim zaburzaiącym spokoy- 
s s° oznakom , będąćyin dowodem nienawiści 
^ °nn ictw a; nie odebrawszy w d. l i .  odpo- 
p-6 , * w ezw ał on powtórnie Magistrat przy- 
s minaiąc uiu iego  p ow in n ość, tenże Magi- 
jj ?l odpow iedzia ł:  że Jeneralny Kapitan ź le  
fał Zawiad o m io n y , i dziw i się mocno nad 

Sz7wemi wiadomościami umieszceoneini w
e&o..piśmie, które wyrażają czynnoś 

r aM aiąceM agistrat, i ściagaiące naganr Tow a- 
szy5tvvo pątryiotyczne uczyniło podobnie przed- 
^awienie Jeneralnemu K apitanow i, w te m  żą- 
r otl n ie g o ,  aby zadosyć uczynił uroionemu 
tz g m in y,  z resztą odpowiada toż towa-

fsfwo w gazecie  sw oiey na YTspomnione wez- 
D,e i takowe nagania.

W ie lk a  Brytamia i  Irlandyia.

U dzielona wiadomość w gazecie- wezo 
*?yszey p od łu g  listów prywatnych z  L  o 11 ij y- 
^  z dnia 9. W rz e ś n ia ,  którą miał odebrać 
^ z i e ń n i h  r o z p r a w  nie iest pewna iakoby 

• B r o u g h a u i  i intii prawni obrońcy Królo- 
z wypadającego na nich porządhu mówie- 
żądać mieli dwóch m iesięcznego czasu , 

*.y dla obrony ich klientki przygotow ali 
do wprowadzenia świadków.- P .  B r o u -

ości zasta-'

1 '  ,
lt0 ain na posiedzeniu z d. 9. t. m. żądał tyI- 
Vp czternastodniowego czasu, to ie s t ,  do 25 . 
cj rz.eśnia ; który atoli na' wniosek Lorda Ran- 

* za s o l e n i e m  prawnych obrońców 
^ch zamieniono na trzech tygodniow y i
W»'VS!° no za cz?ć dalsze postępowanie we

Me

Córek d. 3 . Października do kąd odroczoną 
°ła Izba. Stosownie do lego  pośtanowie- 
Pięciu ś-wiadków odebrało za lecen ie  sta-

r0 1)19 s,ę w  wspomnionyui d n iu ,  po czćm 
B Prawy nat] pytaniem czyli P .  W ill iam  
śitjaj r  6  ̂ * L ord  F rederyk M o n t a g u e

- na stronę K r ó lo w e y ,  którym 
g ] j - z d ro w ia  nie pozw ala przybydź d o^An-  

1 coogą bydź słuchani na stałym lądzie

p rzez  Kommissyię. —  Lord K anclerz oświad­
c z y ł ,  iż  chociaż sv sprawach cyw ilnych niższe 
Sądy dozwalaiąc lego  niekiedy ; atoli w sprawie 
ninieyszego rodzaiiu g d zie  korona iest- stroną, 
nie  może bydź żaden podobny przykład przyw ie­
d z io n y .—  Lord R. e d e s d  a l  e był zdania Lord 
Kanclerza nawet z tego powodu, ponieważ Iz­
ba nie mogłaby żadnym sposobem' w ied zieć  na­
przód pytań , któreby musiano zadać świadkom 
-dla wyiaśnienia czynności. - l‘

Królowa nie przybyła do L o n d y n u  na 
dn a 9- , le cz  cały dzień strawiła w- domie 
B r a n d e n b u r g s k i e m  ha naradach z praw- 
nemi obrońcami w zględem  swey obrony.

F  r a n c y  i a.
D z i e n n i k  P a r y z k i  ogłasza z p ew n o ­

ścią, że  Król zacznie z,nowu vieżego  używać 
powietrza i dodr 3, iż  w ynaleziono sposób 
mechaniczny, za pomocą którego łatwo można 
znieść Króla ze  wschodów pnwiliionu F l o r y  
i wsadzić go  do pow ozu  iak i  na powrót za­
nieść do pokoiów. t

Kóminissyia Izby Parów  miała codziennie 
posiedzenia , które czasem do 8 godzin: trw a­
ły .  D. 12. W rześnia  słuchano 12 osharzenycb. 
i trzech świadków ; na d. 10. dwóch oskarżo­
nych i  wielu świadków.’

Marszałek K e l l e r  ma n i i ,  Xiażs V a l i n y  
umarł d. 12. W rześnia  maiąc lat .86. —  Dn.a 
14. t. in. rów nie zszedł z tego .świata Marsza­
łe k  L e f e b v r e ,  X ią ż e  G d a ń s k i  na puchli­
nę wodną w -65. roku życia swoiego. Tak wiee 
we' trzech dniach straciło wbysko Francuzkie 
dwóch swoich w odzów.

Pułkow nik  C a r  o n  zawikłany w spisek 
woyskowy i w skutek doniesienia P .  1’E l a n g  
dow odzcy 'szwadronu pułku Dragonów S e ­
k w a n y  aresztowany w E p i n a l  przyw iezion y 
został na d. i 3 . W rześnia  do P a r y ż a  i oddany 
do więzienia S. P  e 1 a g  i i ; .dnia następuiącgó bu- 
dany był przez Kommissyię Parów  , a potem 
zaprowadzony do więzienia. Innego O(pcera 
przyw iezion o  w pow ozie  pocztowym pod stra­
żą dwóch żandarmów i zaprowadzono go na­
tychmiast do 1 ęzienia.

G a z e t a  T ó u l o n s k a  donosi o przyby­
ciu do tego '  miasta wskazanego na wygnanie 
Jenerała' C l a u s e l .  Aresztowano tam dw ie o- 
śoby 1 stawiono ie przed sądem , iaho o b w i­
n i o n e , iż chciały uwieść Officera będącego 
na p o ło w ie  żołdu. .

Sąd kassacyyny zn iósł  wyrok sądu P  a- 
r y z k i e g o  w wiadomey sp raw ie, tak żwaney 
składki narodow ey, toczoney przeciw ko P P .  
B i d  a u l  t ,  B a r t ,  G a u b e r t  i  T ó n l p n ;  do

\
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zniesienia^tego wyroku powodem był sam Je- 
Keralny Adwokat II u a , poniew aż Sęd ziow ie  
Jury nie zebrali się w spojobie prawnym. 
P rz e c iw n ie  zaś ow wyrok co się dotyczę P . 
Ł e g r a v i e u r  nieod wołuiącego się i PP. 
C o i n t e ,  G o s s i n  i V e i d e l ,  którzy się do 
w ięzien ia  nie s t a w i l i , zcrstał utrzymany.

Z j e d n o c z o n e  N i d e r l a n y .

Gazeta G o n i e c  H a r t e m  s k  i donosi z 
B r u x e l l i  z d . ' 17. W rześnia co naśtępuie : 
, ,W  ciągu p rzysz łego  miesiąca spodziewamy 
się w tych prowinoyiach przybycia X ięcia  
W e l l i n g t o n a .  Zapewniaią , iż Jenerał ten 
u ło ż yć—na a .plan warowni maiących bydź zało­
żon ych  do obrony S k a 1 d y ,  i zasłonienia mia­
sta G e n t ;  mówią .także o założeniu szańców 
na górze gury S: J e a n.“

Z  B r u x  e 11 * d. 1.8. W rześnia dzisiay prze­
b ieg ło  9 gońców  przez nasze miasto'; trzech 
z, L o n d y n u  do W i e d n i a ,  ieden z W i-e- 
dn i a ,  pięciu z P a r y ż a  do H o l l a n d y i .

N i e m c v .m/
Z  M onachium  d. 20. W rześnia- —  P.  

C a n i n g  powracając z W ło c h  przejechał przez 
T e g e r n s e e ,  g d ż ie  teraz bawi rodzina Kró­
l e w s k a ,  i udał się do L o n d y n u .  —- Oflfj- 

.cerowie' będący w Służbie N i d e r l a n d z k i e y  
a bawiący się za pozw oleniem  w B a  w a r y  i 
są powołani i pow rócili  spiesznie do swoich 
korpusów.

P o d ł u g  odebranych wiadom ości, X ię żn i-  
czka dziedziczna O ld .e  n b n r g s k a  wydartą 
została rodzinie X iążę c e y  nagłą śmiercią.

Od czasu , iak spór z  miastem B r e m ą  
względem prawa D w oru O i d e n b u r g  s h i e- 
o o dotyczącego się okrętu straży> sloiącego 
na W e s e r z e  gróźnieyszą przybrał p o sta ć ,  
jjostawiono na zasłoni tegoż oddział woy- 
ska i 2 działa w B i e s  e n .

P  r  u  > s s y .

Jego  Królewska Mość swoiem Naywyż- 
S'.em rozporządzeniem , ze  względu na przed- 
ssawienie Jenerainego 'W ik a ryiu sz a  w M ii ii- 
si e r Klemensa Barona D r  o s  te  d e  Y i s c h e -  
r i n g ,  raczył uchylić zaw ieszenie dawania 
nauki w tamecznym w ydziale  teologicznym. 
Wiadomości tey udzie li ł  X ią ż e  Kanclerz urzę- 
downje pod d. 2. W rześnia z . P y r m o n t u  
W yższem u P rezyden tow i Y i n c k e .

Z  B erlin a. —  D. 18. Października ma 
bydź odslóniony zupełnie pomnik, który Król

‘ ' ' Redakcyia P. K r a t t c r a .

poświęcił dla swoiego wiernego Ludu. Pcmf.i 
ten stoi na górze zwaney T e  m p e 1 h o f  e r> 
czyli iak mówią zwyczaynie T e m p l o e r  ń9 
teta samem mieyscu , gdzie w roku i 8 j3. *9' 
łożono inocne szańce na obronę. Stolicy > 
lany on iest w hutach żelaznych podług platltt 
S c h i n k l a .

G a z e t a  P r u s k a  S t a n u  z  d .1 2 .  W rz e' 
śnia za w ie ra :  ze  S z c z e c i n a :  D.ozw-'l°n^
przyw óz owsa do A n g l i i ,  miał w p ł w  tyli'0, 
na cenę starego , i  z  tego powodu nie wi®'e 
było  spekuiacyi. —  Z G d a ń s k a  p o zw o lę 11’® 
przyw ozu  owsa do portów A n g i e l s k i 0® 
podniosło cenę łasztu owsa o 6 talarów.

T a i  sama gazeta z  d. 23. W rześnia 
nosi z  K r ó l e w c a ,  że  wiadomość o doz"’0'  
lonyin wprowadzaniu owsa do A n g l i i ,  p04*' 
niosła cenę owsa do znaczney i lo ś c i ,  lecz 19 
nie inogła się długo utrzymać. Z W r o d 9' 
w i s  : Chociaż żniwa dobre są w ogólności, 
p rze c ie ż  proso nie w szędzie się udało ; nawet l- 
len  w niektórych okolicach bardzo mały. O ż)'  
w iony  od nieiakiego czasu handel płócienni 
ciągle trwa ; w górach zakupiono go znacznie' 
Z d aie  się n a w e t ,  iż  odbyt handlu sukiennej0 
pówiększa się powoli.

K r  a  k  ó w .

P o d łu g  uwiadomienia Senatu w o l n e g 0 
miasta K r a k o w a  maią tam położyć g r u n t  'v 
d. 16. Października do m ogiły  na p r z y le g ł^  
miastu górze  S. B r o n i s ł a w y  ku czci i p9'  
miątce K o ś c i u s z k  i ; mogiła taskładać się b <T 
dzie  z  ziemi i kamieni lu-aipwych. Na poinii^ 
zebrano iu ż 20,o to  Złt. poi. Zw łoki K 
ś c i u s z k i ,  iak wiadomo spoezywaią w gt° '  
bach Królewskich w K r a k o w i e .

K  r  ó  1 e  s t  w  o  P o l s k i e .

Ż, W arszawy d. 2. Października . —  W c z ° '  
ray , iak zw yk le  w N ie d z ie lę ,  by ły  bardz0 
liczne pokoie w D w ęru. Pew raciąc  Nayia5' 
nieyszy Pan z nabożeństwa do pokoiów swoidh 
znalazł iuż sale napełnione przez Senato ió 'T> 
M in istró w , Je n e ra łó w , P osłów  i BeputoW*' 
ny'ch , którzy mieli zaszczyt z ło ży ć  Mu hoł^ 
uszanowania swego.

. Z  W arszawy d. 3 . Października. —  Z ie' 
chał do tey Sto licy  J O . X ią ż e  Antoni B a' 
d z i w i ł ł ,  N  Króla Jmći P r u s k i e g o  Na' 
miestnik w' W .  X ię z tw ie  Poznańskiem , .tu* 
dzież  J W .  A l o p e u s ,  P oseł  Cesarsko Rossy!'  
ski w B e r l i n i e .

—■• Drukiem J. P i l i  era.


